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Wynalazek niniejszy dotyczy destylacji
węgla kamiennego, brunatnego, łupku, li¬
gnitu i podobnych majteirjałów opałowych
i smiołowcowych. Destylacja1 takich mate-
rjałów bez różnicy czy ogrzewanie odbywa
się od wewnątrz, czy od zewnątrz, przed¬
stawia nadzwyczajne trudności wskutek
tego, że nie może być przekroczona pewna
najwyższa temperatura, a jednak materjał
destylowany musi otrzymać potrzebną i-
lość ciepła. Przy dotychczas używanych
sposobach trudno wystrzec się tego, że¬
by materjał leżący przy ścianach ogrzewa¬
nych nie przepalił się, gdyż trzeba używać
takiej temperatury, żeby i dalsze części

materjału otrzymały ciepło potrzebne do
destylowania.

Wynalazek niniejszy przewiduje spo¬
sób, na podstawie którego do komory z
materjąłem przeznaczonym do destylacji
wprowadza się ciała stałe, które poprzed¬
nio zostały ogrzane do pożądanej, względ¬
nie dopuszczalnej tempematury destyla¬
cyjnej i to w takiej ilości, że materjałowi
detstylowamiemiu zostanie udzielana potrzeb¬
na ilość ciepła. Te ciała stałe po wyjęciu
wygazowanego materjału zostają od niego
oddzielone i po dodatkowem ogrzaniu u-
żyte na nowo; w ten sposób otrzymuje się
nadzwyczaj dokładne regulowanie ciepła,



jak pod względem ilości, tak i pod wzglę¬
dem wysokości, co jest bardzo pożądane
prizy kokaowlatniilu przy niskiej temperatu¬
rze z wydzieleniem smoły pierwotnej.

Naturalnie sposób ten najlepiej da się
stosować przy ruchu bez przerwy, a mia¬
nowicie przez napełnianie przyrządu de¬
stylacyjnego z jedneji strony ogrzanemi cia¬
łami stałemi razem ze świeżym materja-
łem destylówahifm i przez wypróżnienie
przyrządu z drugiej strony- Najlepiej na¬
dającym się przyrządbm jest używany w
podóbnycb dlziedzmack bęben rotacyjny,
te zwójetóśradowym w środku, przyczem
marterjał destylowany z ciałami stałemi po¬
suwa się od! strony wejściowej do strony
wyjściowiej. Na ciała srtaiłle najlepiej madaiją
się stalowe kule, które jednocześnie ma¬
ją za: zadanie rozbijanie tworzącej się cia-
stowatej masy przy silnie spiekających się
węglach1.

Na rysumku praecUAawione jest jako
przykład odpowiednie rafeądkeitte do wy¬
konania wynalazku i zaopatrzone w przy¬
rządy niezbędne do otrzymania wyników
praktycznych.

Fig. 1 przedstawia przekrój podłużny
całego urządzenia.

Fig. 2 przedstawia przekrój poprzecz¬
ny wzdłuż linji A — B fig. 1.

Fig. 3 przedstawia przekrój poprzeczny
wzdłuż linji C — D fig. 1.

Fig. 4—r&urt poziomy Tytnfty 23 i części
do transportowania kul.

iFig. 5—pttoekrty podłużny przyrządu re-
gtiłttj^Cfego 34 w "większej skali,

fig. 6 — raut poziomy tegoż.
Fig. 7—przekrój podłużny pffzyrząjdu re¬

gulującego 35 w większej skali.
FSg. 8 — rzut pozfewny tegoż.
Fig. 9—przekrój tegoż1w linji prostopa¬

dłej do pieca.
Fig. _ 10—pweteróij ipioftowy przyraądto do

wypets^zezania Icd.
Fig. 11 — pttzstorftf! podłużny tegloż,

Fig. 12—szczegół elewatora do kul.
Kig. 13—przekrój podłużny specjalnego

urządzenia pieca.
Fig. 14—przekrój (poprzeczny przyrządu

regulującego do pieca przedstawionego na
fig. 13-tej.

Fig. 15 — rziut poziomy fig. 14-ej.
Bęben diestylacyjny 26 na fig. 1-ej na¬

pełniony jest z lewej strony materiałem
przeznaczonym do destylacji zapomocą śli¬
maka 22. Ciała stałe (najlepiej kule stalo¬
we) po uprzedniem nagrzaniu ich w piecu
24, zostają przyrządem 35 wpuszczone po¬
jedynczo przez kanał 58 do bębna 26. W
bębnie 26 kule mieszają się z materiałem
destylowanym i oddają mu swoje ciepło.
Materjał i kule posuwają się W bębnie
dizilęki wstawionym blachom, które są wy¬
gięte tak iż tworzą śrubę. Z prawej strony
przylega do bębna sito 25, przez które ma¬
terjał odgazowany przelatuje do leja od-
chodowego, kule zaś posuwają się po si¬
dle i .wpialdaiją do rynny 62, Powstałe gaizy
uchodzą rurą 84, Pomiędzy blachy śrubowe
wstawione są w pewnej odległości od we¬
wnętrznych ścian bębna drągi 86f powo¬
dujące lepsze mieszanie. Drągi te wywie¬
rają jeszcze to działanie, że kule do któ¬
rych niektóre gatunki węgla przywierają,
zostają drągami temi podniesione do pew¬
nej wysokości, z której spadając oczyszcza¬
ją się przez pękanie i odskakiwanie od nich
warstwy przypieczonego węgla.

Jak wyżej powiedziano, kule powodują
destylację, jednak to nie oznacza, że do¬
datkowe wewnętrzne lulb zewnętrzne o-
grzewanie bęfana jest wykluczone. Przeciw¬
nie dodaitfeowe ogrzewanie bęihnia mioże mieć
miejsce W celu unśknięcdal strat ciepła
przez promieniowanie albo z innych po¬
wodów, byleby tylko ogrzewanie to było
tak nieznaczne, żdby nite zostały wywołane
zjawiska, powstające przy procesie desty¬
lacyjnym, odbywającym się przez ogrze¬
wacie bębna.
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Przy bębnach rotacyjnych stosuje się
zwykle na osi dławice rotacyjne, w celu
uauUkmiięciiaJ wiydlasdJawiainiiia silę giaziu naze-
wnątrz. Jednak dławice takie są bardzo
kosztowne i wywołują bardzo silne tarcia.

Wynalazek niniejszy usuwa ten brak w
ten sposób, że bęben 26 (fig. 1), na swoich
końcach nie posiada żadnych dławic, ani
innych urządzeń uszczelniających, nato¬
miast wstawiony jest do komory ograniczo¬
nej (fig. 2 i 3) dnem 80, ścianami podłuż-
niemii 83, ścianami poprzeczmemi 81 i su¬
fitem 82. Komora ta zapobiega ulatnianiu
się gazów nazewnątrz.

Ważnem ulepszeniem dotychczas opi¬
sywanego wynalazku jest to, że oprócz bęb¬
na destylacyjnego 26, zastosowany został
jeszcze bęben 20 służący dp suszenia i na¬
grzewania materjału. Bęben 20 napełnia
się świeżym materjałem destylowanym i je¬
szcze dosyć ciepłemi kulami, opuszczają-
cemi bęben destylacyjny, gdzie tylko część
swojego ciepła pozostawiły. Natomiast bę¬
ben 26 napełnia się ogrzanym i osuszonym
węglem z bębna 20 i kulami świeżo rozpa-
lonemi w piecu.

W ten sposób osiąga się poważną o-
sizczędmość ciepła. Na1 podstowile dośwuaid-
czeń należy uważać proces "destylacji za
ukończony, skoro kule ochłodziły się do
temperatury 450 — 500°Cf co odpowiada
temperaturze 300 — 400°C półkoksu. O
ile zakład nie posiada bębna nagrzewają¬
cego, wprowadza się kule wprost z bębna
destylacyjnego do pieca, dokąd kule wno¬
szą pewną ilość ciepła izpowrcitem i zabie¬
rają tylko nadwyżkę pozostawioną w ma-
terjale destylowanym. Zdawałoby się, że
wobec wysokiej temperatury kul opuszcza¬
jących materjał destylowany, niema żad¬
nych strat ciepła,, jednak tak nie je$t, gdyż
piec do ogrzewania kul działa w sposób'
przeciwprądowy L spaliny z niego wycho¬
dzą o temperaturze co najmniej równej
temperaturze wchodzących kul. I wobec

tego że kule mają początkową temperatu¬
rę 400 — 500°C, jest i temperatura wy¬
chodzących spalin, bardzo wysoka i straty
poważne.

Stosownie do wynalazku wada ta zo¬
stała usunięta w ten sposób, że kule po
spełnieniu ich głównego zadania, poddane
są dalszemu wyzyskaniu w ramach cało¬
kształtu sposobu niniejszego, mianowicie
do podgrzewania świeżego materjału przed
wprowadzeniem go do pomieszczenia de¬
stylacyjnego. Kule opuszczające pomie¬
szczenie destylacyjne doskonale nadają się
do podgrzewania gdyż posiadają taką tem¬
peraturę przy której materjał już nie robi
się ciastiowaity, nie skleja się w kawały i
nie przypieka do kul, w ten sposób zostają
spełnione diwa ważne "warunki, a mianowi¬
cie ciepło kul zostanie w zupełności wyzy¬
skane, a materjał doprowadzony do stanu
najkorzystniejszego przy destylacji to jest
ogrzany i wysuszony.

Jest jajsne1 że uisjfcaiwieiniile obydwóch bęb¬
nów i pieca wzgjlędeim siMe itrzeba wy¬
konać tak, żeby osiągnąćnajwygodniejsze
drogjł transportu węgla i kul i jdk najwięk¬
szą ostzcizędność ciepła1.

Naijwygodjniejsize drogi dla kul i maite-
rjaŁu destylowanego powstają prziez ułoże¬
nie równoległe w płaszczyźnie pionowej
jeden nad drugim najpierw bębna do pod-
glrzewanilai, pod nim piec do kul, a pod1 pie¬
cem bęben destylacyjny. Ten rodzaj bu¬
dowy, oprócz zmniejszenia strat ciepła
przez promieniowanie, przedstawią tę wy¬
godę, że materjał i kule raz podniesione do
leja zasilającego górnego bębna przecho¬
dzą całe urządzenie pod1 wpływem własnej
waigfl, bez poitwzeby stykania się z jalkienui-
kolwiek wrażliwiemi środkami transpdrto-
weihi,. Jednak porządek ten nie jest wa¬
runkiem wynalazku.

Wobec tego, że materjał destylowany
trudniej posuwa się niż kule które w mu¬
rach lub rynnach łatwo można doprowa-
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dzać do dowolnego miejsca, zastosowane
zastałyspecjalnie dogodnie wiammki tranis-
poritti niaiterjalhi destylowanego, a miano¬
wicie maiterjał, który wichiodizi do urządze¬
nia lejem 29, przy wyjściu z bębna 20 wpa¬
daj rurą pitomiawią 21 niai ślimak 22, dopro¬
wadzający do bęlbna 26, z którego wycho¬
dząc przelatuje przez sito 25 i opuszcza u-
rządzenie wpadając do wagonu. Więc dro¬
ga materjału destylowanego jest możliwie
najkrótsza i jak widać z fig. 1-ej ma kształt
leżącej litery „U", zwróconej otwartym
końcem w prawą stronę;

Wobec tego że kule w obydwóch bęb¬
nach odbywiaiją tę samą drogie co inaiterjal,
ale pomiędzy bębnami muszą przejść je¬
szcze przez piec o jednakowej długości z
bębnami, trzeba prowadzić kule drogą,
która w górnej swojej części przedstawia
rynnę, a w dolnej części prowadzi przez
piec 24, wskutek czego rozpalone kule od¬
bywają najkrótszą drogę do otworu wej¬
ściowego bębna destylacyjnego. Droga kul
znamienna więc jest tern, że kule biegną
(patrz fig. 1) cd prawego końca prawego
bębna do lewegjo jego# końca, dalej rynną
23 do prawego końca, następnie przez
piec 24 znów do lewego końca i wreszcie
przez bęben destylacyjny do prawego koń¬
ca i wyjścia.

Stoisicwmiiie do wynalaizku może być jed¬
nak i górwa część drogi kul objęta pie¬
cem,, jak przedstawiono na fig. 13, gdzie
piec zaczyna się już od punktu 31. Jest
zrozumiałe, że ogrzanie kul będzie tem
lepsze im dłuższą część drogi zajmie piec.
Piec opalany jest gazem, wchodzącym o-
tworem.32 i wychodzącym otworem 33.

pallsziem rcizwWępaleim wynalazku jest
kilka1 przyrządów regulujących, które zmu¬
szają kule do odbywania wyżej opisanej
dfcpgi. w pewnym porządku i określonych
od^ępąch czasu, tak że kule tworzą rów-
npniiepciy prąd fla całej długości urządze¬
nia. W celu zabezpieczenia ciągłości ruchu,

musi każda część urządzenia, a mia¬
nowicie b^ben podgjrizewiający, piiec i bę¬
ben destylacyjny przyjmować tyle kul,
ile w tym samym odstępie czasu opu¬
szcza część poprzedzającą. Do tego celu
są w pewnych punktach drogi kul włączo¬
ne przyrządy regulujące, a mianowicie
przed górnym bębnem, przed i za piecem,
które to przyrządy przepuszczają w pew¬
nych odstępach czasu tylko pewną okre¬
śloną i dającą się zmieniać ilość kul.

Przyrząd regulujący, znajdujący się
przed górnym bębnem składa się z krót¬
kiego ślimaka 27\ poruszanego przekładnią
28 i którego obroty dostosowane są do ilo¬
ści wprowadzanego materjału i kul.

Przyrząd 24 regulujący dopływ do pie¬
ca (patrz fig. 5 i 6) znajduje się w końcu
pionowego szybu 36, rozpościerającego się
przez całą szerokość pieca i ze względów
budowlanych przegrodzonego ścianą 47, na
dwa przedziały. Suwak 37 połączony jest
drągami1 38 z keribą 40, umieszczoną' nai kole
39. Pcidtazals obracania się niapędli 41 i kolia
korbowego 39 suwak wykonywa ruchy
zwrotne. Na fig. 5 suwak pokazany jest w
położeniu zamykającem wejście kul do pie¬
ca. Przy posunięciu suwaka nieco na pra¬
wo, posuną się kule znajdujące się w szy¬
bie 36 nadół o wysokość średnicy kul.
Przy następnem poruszeniu się suwaka 37
na lewo, zostanie najniższy rząd! kul wsu¬
nięty do pieca 24, dokąd kule staczają się
w prostej linji, dzięki rowkom 42.

Wobec tego że kanał doprowadzający
jest przegrodzony na dKvie części ścianą
47, musi i suwak być podlwójny. Kule zmaij-
dujące się w kanale doprowadzającym, ja¬
ko też i suwaki tiwor!zą ziaimiknięcite dla' do¬
stępu powietrza.

Do równomiernego zasilania tego przy-
rząjdu regulującego kutiami, służy rozdzie¬
lacz, uwidoczniony ria fig. 4-ef. Kule wyla¬
tujące z bębna 20 wpadają do rynny 46 i
biegną dalej rynną 23. Z rynny 23 kule
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wpadają na płaskie żelazo 44 9 uło&oaie rów¬
no z powieirizchiniią pieca i otrzymujajce
ruch zwrotny odl niapędu korbowego 45.
Żelazo 44 z powodu trzęsącego ruchu roz¬
prowadza kule po całej szerokości pieca,
i napełniał rowlki prowadzące 43 równio*-
miilerinie kulami (parhrz fig. 6 na lewo).

Przy urządzeniu pieca według fig. 13-ejf
potrzebny jest jeszcze jeden przyrząd re¬
gulujący dla górnej części piecai Przyrząd
ten niepozwala na otworzenie pieca naze-
wnątrz i wpuszcza kule rzędami do za¬
mkniętej komory, znajdującej się przed
kanałem wpustowym pieca; Ten przyrząd
regulujący składa się z suwaka 71 połączo¬
nego drągami 74 z kołem korbowem 75 i
bezustannie podnosi i opuszcza się. W po-
łożeniiiu pokaizanecm na fig. 13-ej kule po¬
suwające się po pochyłej płaszczyźnie 78,
zatrzymują się na górnej skośnej stronie
suwaka 71. Nieco wyże] znajduje się drugi
suwak 72 szczelnie przylegający do pieca
i w narysowanym położeniu zamykający
kanał 31. Suwak ten w dolnej swojej czę¬
ści posiada zagłębienie, otwarte nadół i w
stronę pieca. Kiedy suwak 71, zapomocą
swojego mechanizmu napędowego, posu¬
wa się do góry, uderza występanii 73,
(patrz fig, 14) w górny suwak 72 i zabiera
go z sobą do góry. Występy 73 są tak wy¬
sokie, że suwak 72 opiera się tylko na
nich, niedotykając rzędu kul, lezących na
górnej stronie suwaka 71. Skoro górna
strona suwaka 71 doszła do wysokości dna
kanału 31, rząd kul znajdujących się na
niej zacznie się posuwać do pieca. W tym
momencie piec 24 jest zamknięty, gdyż o-
bydwa suwaki razem tworzą jedno za¬
mknięcie kanału 31, Przy powrotnym ru¬
chu suwaka 71 usuwa się i suwak 72 wsku¬
tek własnej wagi, aż usiądzie na osobnych
występach, przymocowanych do pieca.

Rozdzielacz ten przy urządzeniu przed-
stawianeim nia fig. 13-ej usitiawfomy jest
przed przyrządem regulującym, opisanym

ostatnio (żelazo płaskie 44), co uwidocz¬
nione jest na fig. 15.

Przyrząd regulujący 35, znajdujący się
pomiędzy piecem 24 i bębnem destylują¬
cym 26, różni się od przyrządu regulują-
cejgo 34 tern, że nie przepuszcza kul całe-
mii rzędami jak przyrząd 34, lecz prze-
pusizczia pojedyncze kule, w odpowiednio
krótszych i równomiernych odstępach
czasu.

Szyb 57 napełniony kulami otwiera
i zamyka suwak 48 (patrz fig. 7). Suwak
48 posiadł wgłębienie uwidocznione na
fig. 8-ej, któremi wchodzi pomiędzy kule
zamykając drogę nadół wyższemu rzędo¬
wi kul. Suwak ten poruszany jest drążka¬
mi 49 od napędu konbowegio 50, Kule 52
przepuszczone suwakiem 48 upadają na
suwak poprzeczny 51 (patrz fig. 9), któ¬
ry tworzy rodzaj magazynu. Suwak 51
posiada otwór 53 i na lewym końcu zęb-
nicę 54 poruszaną kołem 55. Koło 55 za
pośrednictwem dowolnych środków obra¬
ca się na zmianie w lewą i w prawą stro¬
nę. 0 ile naprzykład (fig. 9) zębnica
i otwór 53 suwaka 51 posuwa się na pra¬
wo, to stopniowo posuwa się otwór 53
pod poszczególne kule 52, które jedna za
drugą wpadają na pochyłą płaszczyznę
56 i staczają się do ujścia 58, z którego
zostają wrzucone do wnętrza bębna de¬
stylacyjnego 26. Przy tym przyrządzie
regulującym piec także jest przedzielony
na dwie części. Obydfwia przedziałs za¬
silane są od góry rodzajem przelewów
60 i 61.

Wydostanie kul nazewnątrz, z po¬
mieszczenia1 otaczającego bęben 26 bez
możności ulatniania się gazów, uskutecz¬
nia się kołem imakowem 63, które za-
chwytując kule zagłębieniami na swoim
obwodzie, wypuszczaj je na wyrzutnię 64.
Koło imakowe 63 na dole przylega do
ściany pomieszczenia gazowego zupełnie
szczelnie, u góry zaś uszczelnione jest
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blachą 65 przyciskaną śprężyaą 66\ tak
że ulatnianie się gazów przy przechodze¬
niu kul jest wykluczone. Z wyrzutni 64
podnosi kule elewator 6S, który chwyta
je haikami, uniiiesizicaoineimi na nim paranoi
po jednym z lewej i z prawej stromy
(patrz fig, 12). U góry elewator wypuszcza
kule do ryimny 70, w której Jbiegną do
leja zasilającego 29 i obieg kul zaczyna
się na nowo.

Zastrzeżenia patentowe.

1. Sposób destylacji materjałów opa¬
łowych przy misikilej iteimperalturze kokso¬
wania, znamienny tem, że materjał desty¬
lowany otrzymuje ciepło od wprowadza¬
nych jednocześnie z niim do pcmiesizczenia
destylacyjnego ciał stałych, odpowiednio
ogrzanych i w takiej ilości, że powodują
proces destylowania, a po spełnieniu za¬
dania oddzielają się od materjału odgazo-
wanego.

2. Sposób według zastrz. 1, znaimien-
ny tem, że ciała stałe pod postacią kul
stalowych wprowadza się razem z ma-
terjałem destylowanym do bębna obraca¬
jącego się, zaopatrzonego wewnątrz
w zwoje śrubowe i dtągi podłużne w nie¬
wielkiej odległości od wewnętrznie} ścia^
ny bębna.

3. Urządzenie według zastrz, 112,
znamienne tera, że bęben obracający się
ułożony jest w zaimiknięitfeij komorze, słu¬
żącej do przejmowania gazów, przyczem
oba końce bębnią są otwiamte i niepotrze-
bują żadnego uszczelnienia.

4. Urządzenie według zastrz. 1, 2
i 3, znamienne tem, że cprócz właściwego
bębna destylacyjnego zastosowany jest
jeszcze bęben do podgrzewania i suszenia,
przyczem bęben destylacyjny zasilany
jest materjałem podgrzanym i osuszonym
w bębnie podgrzewającym oraz ciałami
staJemi bezpośrednio wychodzącemi

z pieca, zaś bęben |>odlgrzewający nasila¬
ny jest świeżym materjałemi destylowa¬
nym i ciałami stałemi, które już odbyły
dnogę przez bęben destylacyjny.

5. Urządzenie według zastrz. 1, 2, 3
i 4, zmamienine tem, że b^bein podgirizeiwiaja¬
cy, piec i bęben destylacyjny leżą \ł wy¬
mienionym porządku osiami podłużnemi
równolegle nad sobą, przyczem bęben
podgrzewający umieszczony jest najwy¬
żej, wskutek czego promieniowanie cie¬
pła jest nieznaczne i materjał destylowa¬
ny oraz kule posuwają się przez całe
urządzenie prawie tylko dzięki własnej
wadze.

6. Urządzenie według zastrz. 1, 2, 3,
4 i 5, znamienne tem, że droga materjału
destylowianego jesti tiaika, iż materjał po
przejściu przez górny bęben wpada rurą
pionową 21 do otworu wejściowego dol¬
nego bębnai, zaś droga kul wzdłuż oby-
dwuch bębnów jest wspólna z maiterjąłem
destylowanym, a natomiast pomiędzy
wyjściem z górnegoi bębna i wejściem do
dolnego bębna skręca przez całą długość
pieca, przyczem część zakrętu drogi
objęta jest piecem do ogrzewania.

7. Urządzenie według zastrz. 1—6,
znamienne tem, że przed górnym bęb¬
nem oraz przed i za piecem umieszczone
są części regulujące, przepuszczające
w określonych odstępach czasu określo¬
ną ilość kul, przyczem odpowiedniem
naisitawtfleniiem przyrządów regulujących oraz
zmiiaaią ilcśd) obnoitów bębnów można re-
guilowiać przepływ kul przez urządzenie.

8. Urządzenie wiedług zastrz. 1!—7,
znamienne tem, że wysokość temperatu¬
ry kul może być dowolnie zmieniana za-
pomocą regulowania temperatury pieca.

9. Urządzenie według zastrz. 1—8,
znamienne tem, że przyrząd regulujący,
umieszczony przed wejściem do pieca,
posiada suwak bezustannie poruszający
się ruchem zwrotnym, który w położeniu
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zasuniętem zamyka drogę kulom leżą¬
cym rzędami w kanale wejściowym, zaś
w położeniu wysumiętem parodiuje opu-
szczamie siię naljniżiszeglo rizędto kul na dno
pieca i przez zasuwanie się suwaka wy¬
pycha kule do pieca, przyczem kule
w piecu prowadzone są w rowkach*

10, Urządzenie według zastrz. 1—9,
znamienne tern, że kule zatrzymane przy¬
rządem regulującym, znajdującym się
przed wejściem do pieca, rojzdzielone są
równomiernie na całej szerokości pieca
przyrządem składającym się z żelaza
płaskiego, wpuszczonego w płaszczyznę
pieca i poruszającego się ruchem wstrzą¬
sającym wpoprzek podłużnej osi pieca.

11. Urządzenie według zastrz. 1—10,
zniaimiienoe tern, że przy takim irodzaju
urządzenia, w którem i górna część za¬
krętu drogi kul pomiędzy obydwoma
bębnami objęta jest piecem, umieszczony
jest przyrząd regulujący, składający się
z bezustannie poruszającego się do góry
i nadół suwaka, którego górna strona jest
skośna i służy do uniSielszczainiia rzędu kul
wpadających przy niajwyżiszeim jego poło¬
żeniu do katoału zasilającej pieca, przy¬
czem inny wyżej umieisizczony suwak
ptfacuje^z -stuwlalkiem wspomnianym razem,
tak, iż piec podczas wpuszczania db niego
kul zabezpieczony jest od dostępu po¬
wietrza.

12. Urządzenie wiedług z&sttrz. 1 —i 11,
znamienne tem, że część regulująca
umieszczona pomięd^ piecem i bębnem

destylacyjnym ma tę właściwość, że
wpuszcza do bębna destylacyjnego kule
pojedyncze w równomiernych odstępach
czasu.

13, Urządzenie według zastrz. 1|—12,
znamienne tem, że część regulująca, znaj¬
dująca się pomiędzy piecem i bębnem de¬
stylacyjnym, posiada zfocku szybu piono¬
wego suwak podłużny bezustannie zasu¬
wajmy isiję i wysuwający, który zębami
wyciętemi zfooku wjsuwa się pomiędzy
kule, wskutek czego naraz przepuszcza
tylko najniższy rząd kul, które spadlają
na poprzeczną zasuwę, zaopatrzoną
w otwór, przeiz który kule przelatują po¬
jedynczo podczas wykonywania przez za¬
suwę równomiernych ruchów zwrotnych.

14, Urządzenie według zasfrz* 1—13,
znamienne tem, że kule wylatujące z bęb¬
na destylacyjnego wychodzą z komory
zamykającej bęben destylacyjny przez
przyrząd niepozwalający na ulatnianie
się gazów i składający się z koła imako-
weigo, umieiszctzonego w ściajnie kamery
i zaopatrzonego u góry w blafchę uszczel¬
niaj ącą, przyciskajną sprężyną.

15, Urządzenie według zastrz. 1—14,
znamienne tem, że kule wychodzące
z urządzenia podnosi elewator do górne¬
go leja zasilającego, przyczem elewator
zaopatrzony jest w bocznie haki do
chwytania] kul.

Heinrich Koppers.
Zastępca: I. Myszczyński,

rzecznik patentowy.
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